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ROK VI. 

Opłata pocztowa uiszczona ryczałtem \Armia 
Ludowych Chin 
- strażniczką pokoiu 

PEKIN. Jak podaje agencja No· 
wych Chin, dowódca naczelny Chiń· 
skicj Armii Ludowo-Wyzwoleńczej 
Czu Teh wygłosił z okazji 24 rocz. 
nicy powstania tej armii przemówie
nie, w którym powiedział m. in.: 

Armia nasza, która rozporządzal,a 
niewielkimi silami w okresie początko
wym , rozwinęła się obec1tie w potężne 

Pl·ĄTEK siły zbrojne. ]est to wynik slus:mego 

:Z:!:::::::;=:m:f::::====================================================~==== · hierownictu:a Komunistycznej Paitii Chin i przewodniczącego Mao Tse-tunga, 

Przygotowania na ukończeniu 

Sztalety na Zlot 
niosą pozdrowienia 

od młodzieży całego świata 
Dalsze delegacje przy bywają do BerlinCł 

BERLIN. - Młodzież całej kuli ziemskiej żyje pod znakiem Zlotu 
Młodych Bojowników o Pokój, któ ry rozpocznie się dnia 5 bm. w Ber
linie. Mieszkańcy Berlina entuzjas tycznie witają coraz to nowe dele
g'lĆje młodzieży, przybywające cod ziennie ze wszystkich stron świata. 
Niezwykle serdeczne przyjęcie zgot owano delegacji bohaterskiej mło
dzie~y koreańskiej, która przybyła już do Berlina. 

Z olbrzymim rozmachem prowadzi się przygotowania do świato
w,yck}igrzysk sportowych, które od będą się w ramach Zlotu berliń
skiego. Czyni się ostatnie przygotowania do imprez kulturalnych, za
krojonych na. nienotowaną dotychc zas skalę. 

D.o komitetu organizacyjnego cy Niemieckiej Republiki Demokra- Dnia 31 lipca br. na granicy Polski 
Zto't'u Młodych Bojowników o Po- tycznej. i Niemieckiej Republiki Demokraty
kii w Berlinie napływają tysiące Inna .sztafeta przebiegła ~rzez cznej w Słubicach sztafeta Zl\'IP 
depe. sz od organizacji młodzieżo- Włochy 1 Austnę 1 połączy.la się w I k . ł ł d · · NRD meldu
~ych i czołowych bojowników o Bratysławie ze s.zitafetą z Węgier, prze ai;a a_~ 0 

ziezy 
pokój. Rwnunii, Bułgarii i Albanii. nek mlodz1ezy polskiej na Ilil Swia-

Osk. Tatar 
. . . 

wyzna1e cyn1czn1e: 

- jest to wynik ofiar niezliczonej ilości 
rewolucjonistów, którzy przelewali 
kreu', - 1.1.')'nik bohaterskiej walki 
wszystkich toimrzyszy, - wynik czyn· 
nego poparcia i wspólnych wysiłków ze 
strony różnych rewolucyjnie · nastawio
nych klas i narodóu:, różnych narodo
wości Chin, a iereszcie wynik poparCi4, 
płynącego z sympatii, ze strony na· 
s;;;ych radzieckich pr;;yjaciół i postępo-

1cych ludzi całego świata. 

Armia l.udotrn·Wyzwoleńcza :z: armii 
czysto lqdo1.cej, jak<!: była w wzeszlo§'ci, 
gdy główny nacisk w u:alce kladzitmo 
ria piec/rotę, wzeksztalca się w lądowo· 
rnorsko-lot11icze siły zbrojne, wyposai?b• 
nc w nowoczesny sprzęt waje11ny i mo
gqce koordynować ze sob<!: swoje ope
rucje bojowe w walce przeciwka in· 
rrnzji nieprzyjaciela. 
Hołdując nadal swym pełnym chwuł:f 

tradycjom i opwwwujqc 11ajbard:::iej 
przodującą · nauhę wojsko1cą ZSRR, 
opierając się a swają własną, istni~jącą 
już tradycję, o trwałą podstawę swej 

towy Zlot Młodych Bo·jownil>ow o ;.olityczme.i i wojennej naul.i araz do· 
Pokój. ~wiadczenie w dziele t1rnrzenia armii i 

Na zdjęciu: Delegacja polska wcho- pro1rnd;;e11ia ·wojny, Chińska Armia 
dzi na most w Słubicach. l\'leldunek Ludo·wo·Wyzwoleńcza niewątpliivie bę· 
niesie sekretarz Zarządu Głównego dzie nadal umacniać obronność naszej 

ZMP Wiesław Ociepka. i " •iellriej ojczyzny i 1rnlczyć o pokój. 

Do granic Niemieckiej Republiki 
D~mo~ratycznej zbliżają się mło
dzieżqwe sztafety pokoju. Uczestni
cy sztafet przezwyciężali na swej 
tras~e niezliczone przeszkody. 

Cyonków sztafety angielskiej 
policja brytyjska usiłowała zatrzy
mać, jednakże młodzież angielska 
zdołała przedostać się przez kanał 
La Manche, Belgię i Francję. We 
Francji przyłączyła się do niej szta
feta hiszpańska. 

„Służyliśmy sprawie wojny" 
Londyn płacił mordercom z WiN-u i NSZ-u 

Tysiączne rzesze witały uczestni
ków sztafety, która przeszła przez 
Albanię, Bułgarię, Rumunię i Wę
gry, a obecnie biegnie przęz Cze
c!:lt>!"ło ·• ~· 7.bli.ża,łac się do grani~ 

Ambasador Rumunii 
u Prezydenta R. P. 

WARSZAWA. Prezvdent Rze
czypospolitej Polski~j Bolesław 
Bierut przyjął dnia 2 bm. na au
diencji ambasadora nadzwyczaj
nego i }lełnomocnego Rumuńskiej 
Republiki Ludowej pana Niculae 
Dinulescu, który złożył Prezyden
towi RP listy uwierzytelniające. 

Zatwierd1enie wyroku 
w sprawie Groesza 

BUDAPESZT. - Jak donosi wę
gierska agencja telegraficzna, Sąd 
Najwyższy Węgierskiej Republiki 
Ludowej zatwierdził wyrok, skazu
jący za zdradę stanu arcybiskupa 
Groesza i jego wspólników. / 

Rozbieżność poglądów 
w rokowaniach rozejmowych 

na Korei 
PEKIN. - Agencja Nowych Chin 

donosi, że 17-te posiedzenie w Ka
esongu w sprawie rozejmu w Ko
rei odbyło się 2 sierpnia i trwało 
od godz. 10-ej do 11.20 czasu ko
reańskiego. 

Generał Nam Ir, przewodniczący 
delegacji koreańskie.i armii ludo
weJ i ochotników chińskich raz 
jeszcze stwierdził - donosi Agen
cja Nowych Chin - że strona ame
rykańska chełpi się skutkami be
stialskiego bombardowania z mona 
i powietrza, domaga się jednocześ
nie utworzenia tzw. wojskowej li
nii obronnej , w przeciwieństwie do 
lojalnej i rozsądnej propozycji, w 
myśl której 38 równoleżnik ma ~ta
nowić wojskową linię demarkacyj
na między obu stronami, oraz wy
suwa żądania, zmierzające do prze
sunięcia wojskowe.i linii demarka
<Yinej w głąb pozycji koreai1skiej 
Armii Ludowej i ochotników chiń
skich. 

Stanowisko to nie da się pogodzić 
z realną sytuacją militarna na 
froncie koreańskim, gwałci zasady 
sprawiedliwości i rozsadlm. naraża 
na szwank pokojowe uregulowanie 
kwestii koreańskie.i i dlatego jest 
~osolutnie. nie do p1:~Ył<:cia 

;.-:·~, - „ 

Podajemy dalszy ciąg zeznań, rzeczą konieczną, aby mu przeka- l wania operacji radzieckich. Mó
składanych przez osk. Tatara na zać pieniądze w myśl umowy, któ- ~vią~ o polity~e Mosso,r stwierdził, 
popołudniowej sesji sądu w pierw- 1·.1. była pued rokiem zawarta. Pie- ze Jego zdaniem wyoory wygra 
z~m c!niu -procesu prza:iw klk~ niądze te po zebm{ . zaró 110 je-. blok tron icl·.•: ,O.e~kr~tyC"''l:VCh, 

typować dla niego tych spośród 
naszych Judzi wracających do kra
ju oficerów, którzy mają najlepsze 
kwalifikącj e. Wskazał on odpowie
dnich ludzi. Po zwolnieniu z wojs
ka, przed . odjazdem do kraju prze
prowadziłem rozmowy z Kopańs
kim. Powiedział mi. on, że dowic
diiał się od Hankeya, że Anglosasi 
nasilać będą zimną wojnę. Poprzez 
nacisk dyplomatyczny i gospodar
czy będą dążyć do tego. ażeby 
zmniejszyć wpływy Związku Ra
dzieckiego na terenach Europy 
Srodkowej. Przez tę akcję równo
cześnie będą się starali dopomóc 
g1·upom antykomunistycznym w 
państwach clemokracji ludowe.i w 
clojściu do władzy. Jeżeli chodzi 
o sytuacjll w stosunku do Polski. to 

oficerów-zdrajców. 
0 

artii, t. zn. PSL, jak również a!e to wcale me grozi w~7owadze-
Z początkiem 1946 r. zatrzymał g ~ . . . m em ustro3u dcmokrac31 ludo-

się w Londynie, wracaj ąc z Amery- wspołpNlcuJącemu z. ~im Stronni- wej, ponieważ istnieją oj:lpowied
ki, Mi!włajczyk . „Udaj ę siG -· z· - ctwu Pra~v oraz częsci. PPS-:,WRN: nie warunki, ażeby rozwiązanie 
znaje osk. Tatar - razem z płk przez ktore ma J?adzieJę wcią_gi~ąc ustrojowe było inne. Mówił dalej, 
Nowickim na spotkanie. Mi;r;ol:aj- gros PPS do ws~ołpracy. Prosi ze- że liczy się z tym, że warunki po
-::zyk opowiada o s~tuacji w !uaju by ~u przekazac zaraz 20-30. tys. tlrawią się jeszcze ze względu na 
Jest dobrej myśli co do wyborów. d?la~ow, co zostało u~kuteczmone: zacieśniające się porozumienie, do 
Uważa, że wypadną na jego ko- j Ptemądze zostały złozone u pani jakiego doszedł Kirchmaycr ze 
r~yść, ale walka Je~t zacięta. Jest Liebermanowej. • Spych:iJskim. 

Londyn stawiał na porozumienie 
Mikołajczyka z PPS 

Po pewnym cząsie przybył do 
Londynu Kl.ilerski dla załatwienia 
spraw Mikołajczyka na terenie 
Foreign Office. Według jego opi
nii, mimo że referendum nie wy
padło pomyślnie, Mikołajczyk li
czył się ze zwycięstwem w wybo
rach. 

Okazało się, że liczy on na 
głosy endecji i podziemia. Gdyby 
jednak wybory wypadły dla nie
go niekorzystnie - Mikołajczyk 
przewidywał, że Anglosasi spo
wodują nieuznanie tych wybo
rów i że dojdzie do nowych wy
borów. Zwrócił się on również o 
sumę 200 tys. dolarów i znowu 
suma ta przekazana została pa
ni Liebermanowej. Kulerski o
świadczył, że jeśli zajdzie potrze
ba jakiejś pomocy na terenie 
Foreign Office, to ona ma tam 
dobre powiązania jeszcze z cza
sów, gdy Mikołajczyk był pre
mierem. 

Kulberski m. in. pomógł za po
średnictwem Anglików ściągnąć ze 
Szwecji do Londynu 100 tys. dola
rów. 

W dalszym ciągu osk. Tatar mó
wi, że zakomunikował Mikołajczy

kowi 41drogą pośrednią, aby nawią-

zał ściślejszą łączność i współpracę 
z PPS. 
Trudności w utrzymaniu cią-

głej łączności pomiędzy krajem i 
Londynem znalazły rozwiązanie na 
skutek rozmów, przeprowadzonych 
przez gen. Kopańskiego z przedsta
wicielem Foreign Office w obec
ności ówczesnego „ministra spraw 
zagranicznych" Romera i doradcy 
w sprawach politycznych, dawne
go ambasadora w Berlinie - Lip
skiego. W rezultacie tych rozmów 
Anglicy przyrzekli ułatwić przerzut 
korespondencji zarówno w jedną, 

jak i w drugą stronę, za pośrndni
ctwem swoich placówek i przede 
wszystkim ambasady, jeśli chodzi 
o Warszawę. W mojej obecności 
miała miejsce rozmowa z francu
skim attache wojskowym, który 
przyrzekł załatwić pomyślnie kwe
stię przesyłania i otrzymywania 
wiadomości przez ambasad!} fran
cuską. 
Oskarżony Tatar zez.naje, że od 

przybyłego na teren Anglii gen. 
Kuropieski otrzymał list i ustną 
relację. Było to sprawozda
nie od kierownictwa konspiracji w 
kraju, że przeorganizowane zostało 
kierownictwo przez dokooptowaaie 
gen. Mossora i gen. Prugar-Ketlin
ga. 

Spiskowcy mogli liczyć 
na Mariana Spychalskiego 

Ze sprawozda11ia tego wynikało. I tv. a konspiracji, a pr21ede wszyst
ie nadal istnieją korzystne warunki kim politykl, prowadzonej przez 
dla rozwoju dzięki polityce perso- gen. Spychalskiego. 
nalnej, prowadzonej przez gen. Ma- Osk. Tatar mówi następnie o rw
riana Spychalskiego. Innym razem mowach, jakie przeprowadzał z 
w połowie 1946 r. mówił mi gen. gen. Kuropieską w listopadzie 
Kuropieska, że ma informacje, iz 1946 r. w Londynie. Podczas tych 
zaczyna się odpływ oficerów ra- rozmów obecni byli również osk. 
dzieckich . Kirchmayer i osk. Mossor. 
Uważał, że jest to już wynikiem Mossor powiedział, że pracuje 

.pewnei:ią oddziaływania kierownic- w sztabie, że ma możność studio-

•' o;M·· 

Mówiąc o pomocy udzielonej Mi
kołajczykowi, osk. Tatar stwierdza, 
że całość pomocy w roku 1946 wy
rażała się sumą około 290 tys. do
larów. 

Oskarżony Tatar zdał relacje z Anglosasi w tym czasie JUZ byli 
rozmów z Mossorem i Kirchmaye- zclecydowani popierać ruchy }1l'awi
rem gen. Kopańskiemu, mówiąi;;, m. cowe w l>artiach robotniczych, 7e 
in.: uważamy, że przegrana w wy- to jest. siła znaczna i ma sźanse po
borach Mikołajczyka, to nie jest wodzeuia. 
koniec walki, że walka będ~ie pro- w końcu lipca osk. Tatar przybył 
wadzona w k1·aju w dalszym cią- do Warszawy, gdzie skontaktował 
gu i my w dalszym ciągu będziemy się z prof. Grzybowskim, a następ
należeć do obozu walczącego i że nie rz: płk Plutą _ Czechowskim. 
właściwie tylko tam w kraju. są który wraz z Radosławem kierowa ł 
możliwości clo pracy. Dlatego też 
trzeba pl'zekazać w możliwie re- konspiracją na odcinku cywilnym. 

Działalność tej organizacji propagan
alnie wykonalnym tempie mienie, dowa i wywiadowcza szła również w 
którym dysponujemy, gdyż ono kieruuku oddziaływania na spole-

~~';'a~~~~o~ds~: ~~:~~~łio~~ ~.t::!~'w~~ czeństwo przeciwko wszelkim prze-
jawom socjalizacji. Niektórzy czlon

nam możliwość powrotu we wła-
ściwym czasie. Decyzje te powzie- kowie kierownictwa utrzymywali 
l:śmy w 1947 r . i postanowiliśmy . kontakty ri PPS. 
że w sprawie przekazania fundusŻu „Przekazałem Kirchmayerowi po-

lecenie podporządkowania kierow
„Drawa" udam się do kraju. nictwa konspiracji wojskowej - or-

Przy okazji przyjazdu delegacji ganizacji wywiadowczej. Przy tej 
z kraju po ciało gen. Żeligowskiego okazji również podałem mu kontakt 
został oddany Fundusz Obrony Na- na ambasadę ameryJ{ańską, na atta
rodowej. Dowiedziałem się wów- che wojskowego, ponieważ Amery
czas, że gen. Kirchmayer, organi- kanie żądali od Kopańskiego możli
zując Akademię Sztabu, komple- wości utrzymywania kontaktów z 
tuje wykładowców i że trzeba wy- J 1>0dziemiem w kraju". 

Spotkania ze 
Po spotkaniu się osk. Tatara 
z osk. Hermanem i osk. Wackiem, 
osk. Tatar z kolei postarał się 
o rozmowę rz; gen. Spychalskim. 
Takich spotkań było trzy w r. 19!17 
- mówi oskarżony - ostatnie by
ło raczej pożegna.lne. Na pierw· 
szym była omawiana Sprawa doty
cząca mienia, sprawa funpuszu 
„Drawy". Następne .spotkanie mia 
Io miejsce po upływie tygodnia 
czy 10 dni w godzinach wieczor
nyoh w gabjnecie gen. Spychalskie 
go. Na konferencji nie było więcej 
nikogo. W cztery oczy się to odby
wało. Dostałem odpowiedzi na 
sprawy oficjalne, a ipotem zaczęła 

Spychalskim 
się rozmowa związana z zagadnie
niami ·konspiracyjnymi. Sprawa 
mego spotkania była przygotowa
na przez gen. Kirchmayera. Nie 

, miałem żadnych wątpliwości, ~ 
gen. Spyohalski jest wtajemniczo
ny, więc nie było naijmniejszeg1> 
powodu do jakichkolwiek ostroż
ności. Przedstawiłem mu ocenę sy
tuaoji ogólnej, jaką przywiozłem z 
Londynu, wskazując, że to jest o
cena gen. Kopańskiego. W zwjąz

ku ri tym gen. Spychalski powie
dział mi, że zmiana kursu nastąpl 
wtedy, kiedy dojdzie do władzy 

(Dalszy C'iąg na str. 2-ej). 

• 



STR. 2. „EXPRESS ILUSTROWANY" ~r 20I 

Zdr ·cy na usługach podżegac y 
chcieli obalić władz~ ludową w Polsce 

~Y ciąg rre str. 1-ej) „Spychalski był najlepszej my
śli - zeznaje osk. Tatar. - Uwa
żał, że sprawa ta pomyślnie się 
rozw1ąze. Zapewniłem go, że ze 
strony organizacji niewątpliwie li
czyć może na należyte poparcie, 
ponieważ organizacja całkowicie 
orientuje się na tę jego grupę. 
Prosił mnie, bym przekazał gen. 
Kopańskiemu i Maczkowi, że po 
ich powrocie uzyskają należyte 
stanowisko". 

kowa, sytuacja Gomułki Jel!!t za- skła.(lzie rządu, przedstawicielstwa. przez rząd emigracyjny w St. Zjed
noczonych. Osk. Tatar powiedział, że 
były one użytkowane „na. robotę w 
kraju przeciwko władzy luclowej", 
Cytując odnośne cyfry osk. Tatar 
podał, że 3 mil. dolarów wysłano do 
Polski jeszcze w 1944 roku. 

~~~ grupa, prawicowo • nacjona:. 
Ustyczna. 

chwiana. rządu, administracji, wojska itp. 
Spychalski oświadczył, że w astat Szeroko omawiana była w drugim 

nim czasie, w związku z wypowie- dniu procesu sprawa stosunku hil
dzią Gomułki w sprawie Jugosła- lerowskiego okupanta do kierownic
wii, wyszła na jaw dawno już istnie twa AK. Prokurator zacytował tu 
jąca różnica zdań między grupą Go- m. in. wyjątek rL meldunku sytuacyj 
mułki a kierownictwem partii. Fakt nego komendy głównej AK. Meldu-

Liczył się z tym, że nic jest to za-
1adnienie zbyt dalekie, a 1est to kwe 
1tła, jak mówił - kilku miesięcy. 
Mówił, że grupa jego do uchwycenia 
władzy w swoje ręce dojdzie przez 
stopniowe wzmacnianie wpływów, 
zarówno w rządzie, jak l w partii, 
przy równoczesnym odsuwaniu ko
munistów. Liczył się z tym, że idą 
rozmowy z PPS-owcami, wykorzy-
1tuje się to, mówił mi, gdyż w tym 
samym czasie omawiane są zagad
nienia połączenia partii robotni
czych. 

~:~ :ep::::~w:~r~~~st:!:~e P:z::::~ nek ten m. in stwierdza: „Ale nie 
wych .. Jasnym się stało dla mnie _ tylko wyżsi urzędnicy niemieccy my 
powiedział osk. Tatar _ że jaka· ślą w ten sposób! Gestapowiec von 
kolwiek próba sięgnięcia po władzę Moltke w Tarnowie, rz,apytany o ak
w tych warunkach natrafi na zde- cję gestapo przeciwko AK na tam
cydowany opór ze strony partii. tejse,ym terenie, odpowiedział: „Ma-

Następny ujawniony przez proku
ratora dokument, to depesza - szyfr 
nr 5, która rzuca śwlatło na cele:, na 
jakie szła pożyczka otrzymana od 
USA. Depesza ta, nadana z Warsza
wy 23 sierpnia 1946 r„ nosi adnota
cję „bardzo pilna" i zawiera nastę
pującą treść: 

Przewidywał, że właśnie połą
czenie wzmocni grupę Gomułki i 
że uzyska ona przewagę. Wtedy 
będzie moment sięgnięcia po wła
dzę. Liczył się z tym, że prawdo
podobnie nie będzie jakiegoś spe
cjalnego oporu. Gdyby opór jed
nak był - to moment pl'Zcjmowa 
nia władzy zostanie zabezpieczony 
przez wojsko, tzn. 1uzez organiza
cję wojskową. Zadanie organiza
cji wojskowej widział on w ubez
pieczeniu grupy prawicowo-nacjo
nalistycznej w chwili przejmowa
nia władzy na wypadek, gdyby 
komuniści próbowali przeciwsta
wić si.ę temu siłą. 

W kilka dni po rozmowie ze Spy
chalskim osk. Tatar złożył sprawo
zdanie z tej rozmowy na zebraniu 
kierownictwa organizacji spiskowej, 
na którym obecni byli Kirchmayer, 
Kuropieska, Herman i Mossor. Osk. 
Tatar zreferował rozmowę ze Spy
chalskim i. oświadczył, że moment 
ewentualnego przejęcia wlad:i:y zbli
ża się i że zachodzi potrzeba geto
wości i poparcia ze strony organi
zacji. Osk. Tatar doszedł do wnio
sku, że decyzja orientacji na grupę 
prawicowo - nacjonalistyczną była 
słuszna. 

Spychalskii oświadczył dalej, że my wszystkie nici w ręku dzisiaj, 
trudno mu powiedzieć, jak rO'ZWiną zwlaszcrza po nieudanej konferencji 
się sprawy: gdyby roowój wypadków w M?skv:ie. Ni~ leży w naszym in
srzedl w kierunku komystnym dla t~reSie n~zcze~1e, A~, le~ przeciw
nich, możliwe będzie przejście do ak n~~· rat'Z.eJ cbClel.1b~smy Ją wzmoc
cji. Osk. Tatar był zdania, że zbytnie 1 me, gdyz my PóJ?z1emy, a zastąpi 
przewlekanie nie jest wskazane, gdyż nas i;ia tym tereme ""'. walce. z bol
doprowadzi to w końcu do zdekon- szew1zmem AK. W teJ sprawie pro
spirowania całej organizacji. wadzo_ne są. rozmowy cz generałem 

Spychalski oświadczył oskarżo- (nazwisko meczyteli_ie). Nie ma1~y 
nemu, że w wypadku niepomyślne t?'lk? rmprac;owa:ne1 góry, ale chcte 
go rozwoju wydarzeń, część ludzi II~ysmy n~w1ązac kontakt z pulk~~v 
przestawiłaby si~ na długofalową mkiem nie po t?: by go uwięzie, 
altcję, oczekując sprzyjających lecz przeprowadz1c z nim .p.ewne ro
okoliczności którn by były zwią- zmowy. Mamy pewne mc1 w rGkU 
zane z konfliktem zbrojnym. Osk. przeciwko komunie i tych tępić bę
Tatar zeznał dalej, że w związku dzlemy bezwzględnie". . 

„Sprawa Ksawerego i Żuralskiego 
nagrana. Potrzebna kwota 15.000 do 
Jarów. Otrzymałem gryps z Mokoto 
wa, proszą o pomoc. Są pod zarzu
tem zdrady stanu oraz współpracy 
z Intelligence Service. Rozprawa za 
2 miesiące, śledztwo krótko, kara 
przypuszczalnie śmierć - dożywo
cie. Znaleziono szyfr podpisany Li
piński. Sprawa jest bardzo poważna 
i pilna. W tym celu 25 sierpnia opu
szczam kraj, udając się na zachód, 
ażeQy omówić ustnie. Sprawę pod
czas mojej nieobecności prowadzi 
Siekiera 1. Podpisał Gustaw". 

W zamian za współdziałanie orga
nizacji przewiduje się, że w przysz
łym rządzie, który się wyłoni. kilka 
miejsc zostanie zarezerwowanych dla 
przedstawicieli współpracującego 
podziemia. Chodziło tu o przedsta
wicieli zarówno należących do kon
spiracji na terenie kraju, jak i za
granicy. M. in. była mowa, że teka 
ministra obrony narodowej znala
itłaby się w rękach jednego z lu
dzi wchodzących w skład organiza
cji wojskowej. 

Pod koniec sierpnia 1947 r. wrócił 
Tatar do Londynu i w jakiś czas po
tem zreferował wyniki swej podróży 
gen. Kopańskiemu i Maczkowi. Gen. 
Kopański nie zgadzał się z oceną sy 
tuacji w kraju, przedstawioną przez 
Tatara. Miał on informacje od Mi
kołajczyka, który wtedy właśnie 
przybył do Londynu po ucieczce z 
Polski, że grupa prawicowa nie ma 
żadnych szans dojścia do władzy. 
Przy okazji osk. Tatar stwierdza, że 
uważał wówczas Mikola,iczyka za 
człowieka nie mającego żadnych da 
n~·ch do tego. żeby bvć przywódcą. 
\Vedlug oceny współpracowników 
Tatara w kraju l\likolajczyk uciekł 
dlatego, że nie miał nawet szans na 
to, by we własnym swym stronni
ctwie był wybrapym na prezesa. 

z sytuacją, już w czerwcu wydano Jedr:o z dalszych p~t~n prokur~to 
zarządzenia, zmierzające do wzmo ra zmierzało do wy1asme111a, na Ja
żenia przygotowań na odcinku kon kie cele poszły pieniądze uzyskane 

PROK. Mnie interesuje kwestia 
kwoty 15.000 dolarów. Tego rodzaj11 
cele były zaspokajane z tej amery 
ka11skiej pożyczki? • 

OSK. Tak. 

Pan Kopański oc7ekiwał 
zwycięstwa „titoizmu" w Polsce 

spiracyjnym, w szc:i:ególności by
ło wydane zarządzenie dla organi
zacji w spi·awie akcji zamacho
wej. Zarządzenia te szły przez gen. 
Kirclunayei·a. 
Osk. Tat::ir po' tych rozmowach 

wrócił do Londynu. W raporcie 
przedstawionym gen. Kopai1skiemu, 
a który uwzględniał ju:i: dalej roz
wój wypadków w kraju, przedsta
wił sytuację w ten sposób, że grupa 
prawicowa będzie rozgromiona. Osk. 
Tatar zapewnia Sąd, że był zdania, 
i:i: w tej sytuacji, a zwłaszcza wobec 
aresztowania szeregu ludzi z orga
nizacji ~piskowej, należy wstrzymać 
d.zia tu lno?ć organ i11.acj i. 

Mimo ówczesnej różnicy zdań z przewrotu oraz w jakim terminie Cen. Kopai1ski w żadnym wypad-
gcn. Kopar'iskim, osk. Tatar nie prze może on nastqpić. Za pomyślną ku jednak nie uważul za mo;l!iwe 
rwał z nim współpracy, która w cią okoliczność uważał Kopailski wzrost rozwiązywania organizacji wojsko
gu l 948 r. odbywała się w sposób agresYwności krajów anglosaskich, wcj i cywilnej, gdyż należy po nie
ściśle zakonspirowany. vV styczniu organizowanie przez nie Zachodu, udaniu się rozg1:·ywki wewnqtrz \;.ru 
1948 r. Kopań~ki powiedział o~karżo włącznie z Niemcami oraz wypadki, ju, liczyć w dalszym ciągu na woj-
nemu, że, wedlug pos1adunych przez jukie zaszły w Jugosławii. nę. 
niego wiadomo~ci, ori;;anizacja woj- Pod kohiec czerwca osk. Tatar wy I Należy podtrzymywać zwłaszcza 
skowa osiągnęła gotowość d;dałania. jechał do kraju. O~k. Kirchmayer działalność wywiadowczą, ponie-
Również i polityczny odcinek bliski przedstawił Tatarowi sytuację w waż działalność szpierowska je!!t 
jest gotowości. Wiadomości, jakie kraju w ten sposób, że organizacja - jak si~ \Yyra:i:ił - 11aszy1ń 
mają Anglicy z Jugo~ławii, Czecho- wojskowa stoi pod znakiem wycze- wkłaclem w dzieło przygotowa,pia 
słowacji i Węgier, wskazują na to, kiwania. Zostały nawiązane stosun- wojny przez państwa anglosaskie. 
że w tych krajach sytuacja jest po- ki i bezpośrednia łączność z amba- Kierownictwo krajowe również 
dobna do sytuacji w Polsce. sadą amerykańską i angielską I wia- było zdania, że nie ma mowy o cał-

Kopański przyznał, że mlmq, Iż domości tym ambasadom ·SI\ normal- kowitym rozwiązaniu organizacji 
po1>rzeclnio miał wątpliwości, to nie przek!lzywane. Sytuacja na 'od- spiskowej, że należy utrzymać kadrę 
obecnie uważa, że stawianie na cinku politycznym - zdaniem Kirch z pozostawieniem !ej tadań czysto 
grupę Gomułki był8 słuszne. Ko- rnayera - była niezbyt jasna. wywiadowczych. Tego rodzaju in
pański wydał zarządzenie, by Kirchmayer sądził jednak, :ie w sfrukcje do kraju miał wysiać gen. 
przygotować ewidencję osób - dalszym ciągu Istnieją szanse powo Kopański. 
jak się wyraził, „specjalnie ucląż- dzenla grupy prawicowo - nacjona- Osk. Tatar zeznaje następnie o 
liwych dla grup umiarkowanych". listycznej i że należy w dalszym clą okolicznościach swego przyjazdu do 
Osoby umieszczone w tym spisie gu orientować się na nią. Dlatego .kiraju na jesieni 1949 r . .Po przyjeź
miały być pociągnięte do odpowie też Kirchmayer zalecił oskarżonemu dzie do kraju zetknął slę z osk. 
dzialności po zmianie ustroju. skomunikowanie się ze Spychalskim Kirchmayerem, który oświadczył 
Następne spotkanie Tatara z Ko- i wybadanie, jak wygląda sprawa mu, że w kraju istnieje stan wzmo-

pańskim odbyło się po wypadkach możliwości ostatecznego wystąpienia żonej czujności, że są aresztowania 
lutowych w Czechosłowacji. Gen. i w jakim terminie jest to możliwe. wśród członków organizacji i że sy
Kopański niewiele wtedy młał askar Dalej Kh;hmayer oświadczył askar tuacja dla organizacji niewątpliwie 
żonemu do powiedzenia, tyle tylko, :i:onemu, że prawdopodobnie nie pogorszyła się. Przy tej okazji 
że nastąpiła pewna depresja jeśli obejdzie się bez walki i dlatego na- Kirchmayer oświadczył oskarżone
chodzi o konspirację w kraju. Trze- leży przygotować organizację woj- mu, że na skutek aresztowania sze
cie s1)otkanie z Kopańskim odbyło skową do os•trzejszych form walki w regu członków organizacji, popiera.
się przed wyjazdem osk. Tatara do wvpadku vrystąpienia. nych przez Spychalskiego, w szcze
kraju i na spotkaniu tym Tatar Po tej. rozmowie z Kirchmayerem, gólności Hermana, położenie Spy
miał otrzymać wytyczne od Kopań- osk. Tatar odbył rozmowę ze Spy- chalskiego jest zagrożone. 
skiego. Kopański liczył, że w Polsce chalskim. Osk. Tatar przedstawił Osk. Tatar przygotowywał się in
rozegrają się w niedługim czasie wy Spychalskiemu ocenę sytuacji, usta- tensywnie do wyjazdu z kraju. W 
padki podobne do j:ugoslowiańskich. loną z gen. Kopańskim l zapytał, ja- trakcie tych przygotowań do odjaz
Osk. Tatar miał w związku z tym kie są możliwości zmiany i w jakim du został aresztowany. 
wyjaśnić sytuację w kraju, a w I terminie, bowiem, według wiadomo- Na tym Sąd zarządził przerwę do 
szczególności jakie są możliwości ści, jakie posiada organizacja spis- 1 sierpnia br. 

Drugi dzień. procesu 
W d~gim dniu procesu przeciwko lickiego do Kopańskiego, a omawia

organizacji dywersyjna - szpiegow- jąca wykonanie planu „Burzy", W 
skiej w W. P. osk. Tatar odpowiadał depeszy tej domagano się ogranicze 
na pytania prokuratora. nia się do akcentowania walki z 

Rzecznik oskarżenia cytował ob- Niemcami minimalnymi siłami, na
szerne wyjątki z referatu wygłoszo- tomiast żądano całkowitego zanie
nego !Przez Bora-Komorowskiego 14 chania działań, mogących stanowić 
października 194:! r„ a przygotowa- czynną pomoc wojskom sowieckim. 
nego na jego polecenie przez osk. Osk Tatar zeznał, iż dokument 
Tatara i Kirchmayera oraz przez ten je3t mu znany i że w owym ce:a
Pełctyńskiego i Rzepeckiego. sie był zastępcą szefa sztabu dla 

Innym, cytowanym przez prokura 

1 

spraw krajowych, prze.z co podlegał 
tora dokumentem, jest depesza wy- mu VI oddział i kierownictwo wszel 
Elana w grudniu 1944 r. przez Oku- kiego rodzaju akcją w kraju. 

' 
Unikali walki z okupantem 

Tata,r powiedział też, że Jego 
zdaniem akcja „Burza" pl"l'ymesc 
miała korzyści emigracyjnemu 
rządowi polskiemu oraz hitlerow
akiemu okuuantowi. W okresie WY 

wołania ,powstania wszelkie dyre 
ktywy i meldunki przechodziły 
przez jego ręce. 
Prokurator odczytal również do

kumer1t :wysłany 28 lipca 1944 r. 

pnez osk. Tatara do komendanta 
AK. 

Dokument ten upoważniał t. zw. 
delegata rządu do ogłoszenia pow
stania w momencie, który uzna za 
odpowkdni. 

PROK.: Może oskarżony powie ml, 
z czyjego rozkazu wywołano powsta 
nie warszawskie? 

OSK.: Było to konsekwencją wy
tycznych, które wyszły z Londynu 
od rządu i naczelnego dowództwa. 

PROK.: Może to nazwiemy perso
nalnie i krótko? 

OSK.: Mikołajczyk i Sosnkowski. 
PROK.: W jakim celu wywołano 

powstanie warszawskie? 
OSK.: Po to, by stworzyć fakt do

konimy, to znaczy by uchwycić stoli 
cę Polski w tal•im czasie, aby zdłłŻYć 
wyst~pić wobec wkraczających 
W(}jsk radzieckich w kompletnym 

Londyn opłacał 1norderców 
W dalszym ciągu osk. Tatar OSK. Bylem. 

stwierdza, ie tzw. sztab główny PROK. A w czasie gdy n;ordowa-
w Londynie przes:vlał do kraju no dzia!aczy lewicowych, oskarżo
emisari uszy z Instrukcjami oraz ny był na jakim stanowisku? 
finansował niele~;alne o ganl·ia~ OSK. Szef operacji komendy głów 
cje WIN, „N!E'' i tzw. Delegaturę nej AK. 
Sił Zbrojnych. Wszystkie te orga- Dalszy ciqg zeznań Tatara doty
ni:r.acje prowatlzily walkę z wła: czył osoby członka brytyjskiej orga
tlzą ludową w formie dywersyjna- nizacji szpiegowskiej Intelligencs 
wywiadowczej, starając się pene- Service - płk. Perkinsa. Jak wyni
trnwać aparat państwowy i par- ka z wyjaśnień Tatara, Perkins 
iie 1>0·Iityczne. jeszcze przed wojną uprawiał szpie· 
PROK. ,.NIE", delegatura i WIN gostwo na ter~nie Polski, pod przy. 

w t.vm czasie mordowały najlcp- krywką prowadzenia fabryki sukna. 
szvch ludzi w Polsce. Na to żeście Podobnie jak Perkins, prowadził ro
pieniądze też dawali. botę szpiei;owską w Polsce rówpież 

OSIC .. Je;i.eli chodzi o te organiza- jego zastępca Picknes. -· 
rje, to i:<totnie popełniały cały sze- Oslrar:i:ony zeznał dalej, że f\Tllla-
reg mord~rs\'\'I'. nizacja brytyjska SOE, której oficjał 

PROK. Oskarżony wiedział o tym, . . . . . . 
· i tk' g · · które nym zada.mem było mes1eme porno• 
z~ e wszys -ie or amzacłe, . cy krajom będącym pod okupacji\ 
Imansował, dopuszczały s1.ę mor- hitlerowską - była w istocie pla
<lerstw '!" stosunku do. ludzi z apa- cówką Intelligence Service. Z kra· 
r.atu panstwowego, WOJskowego, po-, .ów tych SOE otrzymywało wiado· 
11tyczne<>o? J • . . 

OSK T , l · t mosc1 wywiadowcze. 
PROK. Oskarżony w tym czasie i;no~. Cz~ oddz1?ł. VI da.wal bez-

. a ( ]CS . \ • 

był zastępcą szefa sztabu dla posredn10 w1adomosc1 Angllkom? 
~praw krajowych? OSK. Tak, dawał. 

Służyli świadornie sprawie '\Vo.{ny 
Za pośrednictwem Perkinsa i in- ny i wszyscy jego wspólnicy służyli 

nycb przedstawicieli SOE, względnie wojnie czy pokojowi? 
Intelligence Service, szpiedzy prze- OSK. Jeśli chodzi o stosunek do 
syłali Anglikom wiadomości, doty- Polski, to raczej wojnie. 
czące m. In. Wojska. Polskiego I Ar-
mii Radzieckiej, informacje o sieci PROK. Czy oskarżony w tym cza 

sie orientował się, że ze strony an
kolejowcj I drogach w Polsce, 0 pro glo-amerykańskiego imperializmu są 
dukcji p1-zcmysłowej, źródłach su- oczywiste dążenia wojenne? 
rowców Itp. Instrukcję tego rodza-
ju wywiadu przesłał oskarżony Rze.- OSK. Wiedziałem, że istnieją ta.-
}lecltiemu. kie tendencje. 
Oskarżony opisuje następnie dro- PROK. Oskarżony zdawał sobie 

gę, którą szpiedzy z sieci wywiadow sprawę, że dajecie wiadomości wy
czej Hermana przesyłali wiadomości wiadu wojskowego tym, którzy prą 
do Londynu. Informacje te dostar- do wojny? 
czano poprzez ambasady amerykań- OSK. Tak. 
ską, brytyjską i francuską. Z pole- W dalszym ciągu zeznań Tatar 
cenia gen. Kopai'lskiego i oskarża- przytacza treść rozmowy, jaką odbył 
nego z ambasadami tymi kantak- w 1943 roku z osk. Kirchmayerem w 
towali się: oskarżony Kirchmayer, celu opracowania planu spisku woj
„Radosław" i inni członkowie siatki I skowego po wyzwoleniu. „Było na
wywiadowczej. Ambasady dostarcza szym wspólnym stanowiskiem -
ły wszystkie informacje sztabowi mówi Tatar - ażeby po wyzwole
głównemu w Londynie oraz same je niu oficerowie wstępowali jak naj
wykorzystywały. Wiadomości te do- liczniej do jednostek polskich, któ
tyczyły w znacznej mierze wywiadu re przybędą ze wschodu". 
v,01skowego. PROK. Chodziło o penetrację. 

PROK. Czy w tym czasie oskarża- OSK. Tak. 

Mieli wspólne cele 
z grupą prawicowo-nac.ionalistyczną 

PROK.: Na mym oskarżony opie
rał swoje nadzieje, że grupą Spy
rr1'łlskiego pójdzie razem z W'!!mi w 
v- ... lee o zmianę ustrojową? 

OSK.: Na świadomości celów, 
które miała ta grupa, na świado
mosc1 światopoglądu tych ludzi. 
na tym, że oni byli grupą. prawico 
wą. 

PROK.: To zna.czy, że linia polity 
czna grupy praiwicowo - nacjonali
slycrnej odpoWiadała wam? 

OSK.: Jeżeli chodzi o ludiii z mo
jego otoczenia, odpowiadała nam ja
ko możliwa do przyjęcia. 
Następnie prokurator pyta oskar

żonego o przygotowania oraani.!Zacji 
do t>l"Lewrotu. 

OSK.: Pnzewidywano, że na po
czątku 1948 T. może dojść do priz.e• 
wrotu. Następnie już sprawy termi
nu nie było. W rozmowie rz; K:irch
mayerem ustaliliśmy, że ~prawę prrz;e 
wrotu postawię przed Spychalskim: 
czy przeWJ:ót będzie i kiedy, 

PROK.: Spychalski Maria.n Jeri 
aresztowany, w stosunku do nle10 
toczy się śledztwo i jego sprawa 
jest badana z całą skrupulatnościl\
Wszystkie właściwe wnioski będą 
stąd WYciągnięte. Dlatego też 
zwracam uwagę oskarżonemu, :te 
w :tezna.niach swo.ich powinien 
JJrztde wszystkim wyśwłetllć swo 
ją, rolę i swaioh współpraoownl· 
::i:ów". 
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WACEK: - Wicuś! List od wnul~ów ALOJZY: - Dam panom trochę smako· 1 WICEK: -- Już niedaleko. Tam, za t~m 
:Alojzego. Zapraszają nas do siebie na ko- I łyków, żeby sobie dzieciaczki podja- .zak~ęte~ w ~a~nym p~łacyku obszarnika 
łonie !„. dły. . . \bawią się dz1ec1 robotmc_ze„. , . . 

CHŁOPIEC I: - Proszę kolegów, przed„ 
stawiamy dziś Wicka i Wacka„. 

WICEK: - No to fajno! Pojedziemy do I WACEK: - Zrobione! Obdzielimy WACEK: - Tylko me opuśc teJ paki, 
dzieciaczków! · wszystkich sprawiedliwie. łama,go ... 

CHŁOPIEC II: - A prawdziwi siedzą 
przed nami w pierwszym rzędzie. Brawo! 

Delegaci na Zlot w Berlinie 

Na zdJęvlu - grupa delegatów w rozmowie. Zenon Misztal - frezer 
z Widzewskiej Fabryki Maszyn Włókienniczych w Łodzi, w-ybitny ra
cjonalizator (otrzymał Już za 8 zgłoszonych i zatwierdzonych wniosków 
racjonaJfzałorsldch około 30.000 zł), Stanisława Szarlińska - murarka 
z MDM. Jerzy Przybyłek, przewodniczący zarządu organizacji zakłado
wej ZMP :r: Zakładów im. Stalin~ w Poznaniu i Henryka Cupryn -

przodownica pracy, tkaczka z ZPB im. Stalina w Łod:r:i. 
Od lewej - Henryka Cupryn, Zenon Misztal, Stanisława S:r.arllńska 

i Jerzy Przybyłek. CAF - fot. Zygm. Wdowiński 

Już od dziś 

indywidualne bilety ulgowe 
sprzedają kasy kin łódzkich 

W celu ułatwienia ludziom pracy oglądania filmów o wysokiej 
wartości Ideologicznej l artystycznej prezes Rady Ministrów wydał 
za.rządzenie zezwalające na indywidualne nabywanie ulgoWYch bile
tów clo kin w cenie 50 procent biletu normalnego. 

W związku z tym dyrekcja okrę- I wadzać poszczególne 2jkłady pra
gowa rozpowszechniania filmów w I cy. 
Łodzi wprowadza w życie z dniem Na filmy o wysokiej wartości 
3 sierpnia br. specjalny system ideologicznej i artystycznej bilety 
sprzedaży indywidualnych biletów ulgowe indywidualne będzie się 
ulgowych. sprzedawać na wszystkie seanse. 

W niedzielę i święta kasy kin nie 
będą sprzedawały biletów ulgo
wych, natomiast honDrowane będą 
ulgowe abonamenty. (j) 

11
Spi-nacze do włosów, sta-lowe spinacze!".„ 

Drobne braki -duże kłopoty 
Przemysł miejscowy w Łodzi 
musi w pełni zaspokajać 
potrzeby mieszkańców miasta 

W r.entrum Łodzi, przy Piotr- Oj!ólnie biorąc, związki branżowe 
kowskiej stoi Powszechny nie pracują dobrze. Są jednak wyjąt
Dom T owaxowy - popular- ki. Do nich należy m. in. związek 

ny „pedete", Znają go wszyscy - branżowy przemysłu chemicznej!o, 
i miejscowi i przyjezdni. Tu przecieł W bieżącym roku np. chemicy 
można wszystko kupić, Całe trzy wprowadzili do produkcji nieznane 
piętra 1ą zapełnione najprzerótniej- dotąd mydło płynne, przyśpieszające 
szymi towarami. znacznie proces prania, .Mydło to jest 

Ale oto przed tym okazałym gma- przeznaczone głównie dla spółdziel
chem widzimy jakieś babiny, czy czych ptalni. Drugim artykułem no
młode dziewczyneczki, które piskli· wym jest sztuczny pumyks. Wynale
wym głosem nawołuje.: „Spi-nacze do zienie sposobu produkcji obu tych ar· 
wło-sów, ata-lowe spi-nacze do wio- ty~ułów mamy do zawdzięczenia ra
sów!" cjonalizatorom. Również · rozpoezęto 

I gnalizuje drobnej wytwórczości po• 
trzebę uruchomienia now~j produkcji, 
stąd td w pewMj mierze wypływa 
zbyt mała elastyczność drobnej wy• 
twórczoj(;i, 
Należy spodziewać się, iż wprowa• 

dzane obecnie comiesięczne wspólne 
konferencje wydziału przemysłu i 
handlu Prezydium Rady Narodowej i 
11
Spólnoty :Pracy" wpłyną na · zacie

śnienie współpracy między producen• 
tami a dystrybutorami, co powinno 
korzystnie się odbić na planowaniu. 

Bo agrafka, czy kółka do rolet -
to artykuły bardzo drobne, lecz na-
prawdę potrzebne.„ (na} 

Dziwne, prawda? Przecieź, zdawa- produkcję środka do prania wełny t. 
loby się - w domu towarowym po· zw, mersoganu. PRZYGODA W BARZE 
winny być mozliwie wszystkie przed- Wśród istniejących w Lodzi spół- Bylmn na obiedzie w „Barze Tury-
mioty codziennego użytku. A jednak dzielni chemicznych na czoło wysu- styc::nyni" przy ul. Sienkiewicza na 
tak nie jest. wa się spółdzielnia studentów ,che· wprost ul. Moniuszki. Zajadałam z ape 

Ani spinaczy do wlosów ani agra- mików 11Xenon" oraz spółdzielnia tytem smaczne kartofelki ::: groszldem, 
fek, i2ieł, szpilek, szydełek, drutów „Szamot", ai rwgle... grwzek wyłonił mi s ię w 
do ręcznych . robót itp. nie ma niv. Przemysł miejscowy na terenie Lo- zwojii lśniących włosków. Włosy były 
tylko w domu towarowym, ale te.i: w dzi nie spełnia jeszcze należycie swe- iadn.e, ale za to urok stracił apet)'cznie 
żadnym uspołecznionym sklepie. go zadania. Rynek odczuwa pewne 'zajadan:f' groszek. 

Czyja to wina? W pierwszym rzę- braki, których zlikwidówanie jesf I 
d · d b · · k k Na 1no1'r1 interwencję kelnerka $C 1wv zle ro nei wytwórcz~śct, on ret· właśnie zadaniem drobnej wytwór· • 
nfo - związku branżowego przemy- czości. cila talerz i pobiegła kłusem do kuchni. 
słu m'etalowo-drzewnego. Pewną - wi- Nie stanęło jes:;;cze na należytym la za nią. 

· dn k · · ż d t · Zd - ZuM• - zawofoł kucharz - dn te nę Je a ponoszą rowme ys ry· poziomie planowanie. arza się, że 'M 

butorzy, jak „Spólnota Pracy" i inni, „Spólnota Pracy'" nie jest w stanie 1;·0 potrzebna lupa. - To sq włosv z P"· 
którzy nie tądają dostatecznie ener- odebrać zamówionych już . towarów. ni głowy, a zreszu,i - niech tu pani gło 
gicznie od drobnej wytwórczości świadc?.y to o niedostatecznie wni· wy nie zawmca.„ 
wprowadzenia tych asortymentów to- kliwej analizie potrzeb rynku. ,1Soól· Na dodatek jeszcze potmktowa1111 
warowvch tlo produkcji. nota Pracy" nie zawsze o czasie sv· mnie brzydkimi słowami. 

Do dnia dzisiejszel!o drobna wy- świadkami zajścia byli: Leopold Mu-
twórczość nie produkuje takich arty- w t sial, zam. vrzy ul. Sienkiewicza 31 m.. 6 
kułów, jak np. kółka i żabki do ro- . ys aw a i ]animi Kaczmarek zam. przy ul. Mal 
Jet, nożyce krawieckie, odważniki czewskiego 35. 
itp. A tymczasem zakłady gastrono- gazetek ściennych (-) Danu.w Musiał 
miczne uskarżają się właśnie na brak . Malczewskiego 3.S m. 2. 
drobnych odważników, co utrudnia W Prezydium R. N. No i c6t? Jak to się xwyldo czyn:i. 
im dokładne odważanie porcji. Trud- No i c6ż? Ja kto si(l zw)•kło czynić 
no tu wymienić wszystkich nieprodu- L Wczoraj otwarto w Prezydium tZG 0 zbadanie sprawy i szybkie wy
kowanych. a potrzebnych artykułów, .ttady Narodfa'.ej m. Łodzi w wy-
li~. ta ·ich byłaby zby• dłu!la. Jaśnienie. • - dziale gospo arki komunalnej przy 

Bilety ulgowe indywidualne mo
gą nabywać członkowie zw. zaw., 
Zw. Samopomocy Chłopskiej, żoł
nierze, pracownicy i funkcjonariu
sze władz bezpieczeństwa i MO, 
młodzież szkolna, akademicka i 
SP oraz członkowie Związku Eme
rytów Państwowych. Osoby te za 
ok"azani.cm odpowiedniej legityma
cji uprawnione są do nabycia w 
kasie kina dwóch biletów z 50 
proc. ulgą. Młodzież szkolna i aka
demicka może nabywać tylko po 

Zbiory, zwózka, omłoty 
ul. - Piotrkowskiej 104 wystawę ga
zetek ściennych instytucji podle
głych Prezydium Rady Narodowej. Książka poucza 

Cenne zobowiązania chłopów 
w sprawie dostaw zboża 

jednym bilecie. \Y/ województwie łódzkim trwa 
l:łileiy ulgowe indywidualne jeszcze w pełni koszenie pszenicy, 

sprzedawać się będzie wyłącznie w jęczmienia i owsa. Chłopi nie cze
dni powszednie na pierwsze sean- kając jednak na całkowite zakończe
se, na pozostałe seanse bilety ulgo- nie żniw, w szybkim tempie przeprc
we w abonamentach będą rozpro- wadzaJą zwózkę, a w wielu miejsco-msm_„ __________ 111::31•.) wościach także i omłoty. Napływają 

z całego województwa meldunki o 
sprzedaży pierwszych ilości zboża. 

W powiecie łódzkim spółdzielnie 
produkcyjne Andrzejów, Kontrewers, 
Srebrna, Nowosolna rozpoczęły już 
omloty, w czasie których uzyskano 

FaJtlapski żali Ilię IJrzed przy#cie ładne, duże ziarno, Także chłopi gro-
tem mady Bukowizc przystąpili do prac 

- P()radź, co mam uczynić„. Stra- omłotowych. 
eiłem zupl\łnie pamięć„. Do wczoraj, po całkuwitym zwie· 

- Nie myśl o tym .• za1t0mnijl :rleniu żyta w powiecie łódzkim sko· 
• • szono 70 proc. pszenicy i 75 proc. 

* jęczmienia, z czego zwieziono około 
Pan B!l,;belek za namową zrtajo- 30 proc, pszenicy i 35 pr<>c. 1-czmi.i· 

mych u~ał się do wróżki. Starucha nia. 
rozłożyła karty i zaczyna gledzić. Jednym z pierwszych chłopów w 

. . . ' gromadzie Bukowiec, który przy· 
ładn Panska zona bęclzie młoda, wiózł dodatkową ilość zboża do punk 

a... I tu zsypu, był ob. Stefan Wasikowski. 
- Doskonale - przerywa jej pan Liczne gromady województwa łódz· 

Bąbelek - tylko niech pani mi po- kiego podejmują rniędzy sobą współ· 
ra~l co mam począć z J,11oja teraź- zawodnictv:o w celu sprawnego prze· 
nieJsza żona.„ , prowadzenia skuou zboża. Niemal 

wszyscy mieszkańcy gminy Gospo· 
darz zobowiązali się jak na)szybci~j 
odstawić zboże do punktów skupu. 

Wielu chłopów podjęło także zo 
bowiązanie odstawienia dodatkowych 
ilości zboża lub sprzedaży jednota· 
zowej całej ilości. Do takich należą 
z gromady Bukowiec - Józef Kup· 
ka, Marian Jankiewicz, z gromady 
Dalków - Józef Wójcicki, Wacław 
Adamek, Józef Samiec i Marian Ma· 
ślanka. (r) 

Płyną transporty 
zimowej odzieży 

do magazynów C.0. 
Mimo, iż lalo mamy jeszcze w ca· 

lei pełni, Centrala Odzieżowa myśli 
już o zimie. Do magazynów C. O. 
i:-rzybywają wciąż nowe transporty 
damskich s11kien wełnianych , palt na 
watolinie i półwatolinie dla męż
czyzn, kobiet i dzieci. 

Dla łodzianek C. O. przygotowuje 
nówość - bluzeczki z materiałów 
dzianych w różnych deseniach. (ul 

/ 

Wystawiono tutaj około pięćdzie
sięciu barwnych gazetek o tematy
ce związanej z 22 Lipca. Są one 
starannie i ładnie · Wykonane. (u) 

Autobusy „B" 
stają na każdym 
przystanku tramwajowym 

W związku z tym, że · „jedenas
tka" zmieniła trasę i nie kursuje 
już ulicą Piotrkowską MPK wyda
ło zarządzenie, aby autobusy linii 
„B" zatrzymywały się na każdym 

przystanku tramwajowym. 
Zarządzenie wydano, „Mavagi" 

stają na każdym przystanku ale .. ~ 
nie wiedzą o tym pasażerowie. Za
pomniano bowiem o zainstalowa
niu na przystankach tramwajo
wych tablic z literą „A", a prze
cież należalo je umieścić zaraz po 
wydaniu zarządzenia. 

Sprawa druga. Z autobusów ko
rzysta wiele osób. Dlaczego jednak 
nie pomyślano dotąd o wprowa
dzenłu biletów mie:sJęetznych, ta
kich jakie wykupują zakłady pra
cy dJa swych pracowników na 
przejazdy tramwajem. Byłoby to 
dużym udogodnieniem, dla pasaże-
rów i dla konduktorów. (u) 

jak stosować metody 
przodujących tkaczy 

radzieckich 
Nakładem Państwowe.go Wy

dawnictwa Technicznego uka
zała się książka pt. „Przewod
nik przodującego tkacza", za
wierająca wskazówki i wytycz
ne niezbędne dla każde.go tka
cza, pracującego w przemyśle 

włóklenniczym. 
Autora~ książki są dwaj 

włókniarze łódzcy: A. Anioł
kiewicz i H. Zajkiewicz. Książ
ka zawiera wiele ilustracji za
poznających z właściwymi me
todami pracy w przemyśle włó
kienniczym. 

Wiele uwagi autorzy książki 
poświęcili zapoznaniu czytelnika 
z doświa<lczeniami radzieckich 
przod<Jwników pracy, Czutkicha, 
Kowalowa i Korabielnikowej 
oraz sposobem wprowadzenia 
ich metod pracy w polskim prze 
myśle włókienniczym. 

Jak wynika z liczby rozpro
wadzonych już egzemplarzy, 
książka wzbudziła wielkie za
interesowanie wśród włókniarzy 
łódzkich. 

' 
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Sztafety pobiegną ·ulicami. miast 
w dniu otwarcia Ili Światowego Zlotu Młodych Boiowników o Pokói 
Polska ekipa sportowa- w drodze do Berlina 
W dniu 5 3ierpnia br. nastqpi w Berlinie uroczyste otuarcie Jl[ Śiciato· 

wego Zlotu MZodych Bojowników o Pokój. W dniu tym serca i myśli ws.:yst· 
kich obywateli miłujących pokój będą :; tymi, którzy re· 
prezentujq młodzież i siły pokoju na Zlocie w Berlinie. 
Aby umożliwić jak najszerszym masom młodzieży zamuni· 
festowanie swych uczuć odbędą się z okazji qtwurcia ILI 
Zlotu biegi sztafetowe. 

Zarówno w miastach jak i icsiach w zespołach biec bę· 
dq kobiety i mężczyźni, a na zakończenie sztafety odbędą 

się na mecie zebrania powitalne III Zlotit Młodych Bojowników o Pokój~ 

Na terenie naszego miasta sekcja zapowiada się liczny, każde bowiem 
lekkoatletyczna ŁKKF urządza uli- Zrzeszenie Sportowe, poza sztafetą 
czny bieg sztafetowy, w którym reprezentacyjną, wystawi na pewno 
startować będą również kobiety i jeszcze kilka zespołów. 
mężczyźni na dystansie: kobiety 
4x100, a mężczyźni 4x4Qo m. Sztafeta składa się z czterech za-

Start do biegu nastąpi 0 godz. wod?iczek i ~yluż zawod.ników, a 
10-tej na Placu Zwycięstwa, a tra- dys~a~? podzielony . zostaJe n~ ~ 
sa biec będzie od ul. Targowej do odcml,1 po 400 1~1. 1. cztery odcmk1 
Przędzalnianej i spowrotem drugą P~ 100 m. . Odcm.k1 400-metr?we 
stroną autostrady. I przebwgną ~aw~dmcy, a 10~-merro-
Udział w biegach sztafetó-wych we z.~wod111czl~1. Z~łoszema S7.ta.~ 

fet wmny byc złozone w SekCJl 

TEATR'ł' 

Nowy - Opera śląska - „CA
SANOVA" - godz. 19. 

Powszechny „GRZESZNICY 
BEZ WINY" - godz. 19.15. 

Muzyczny - „CZARDASZKA" -
godz. 19.15. 

Lekkoatletycznej ŁKKF najpóźniej 
dzisiaj i to do godz. 19 (Piotrkow
ska 67). 

NA KOGO PADŁ WYBÓR 
Ekipa polska wyjechała w dniu 2 

sierpnia br. na Akademickie Mis
trzostwa świata do Berlina w na
stępującym składzie: 

siatkówka: Zakrzewska, Wo- Drogosz, Piórkowski, Kazimierczak. 
jewódzka, Gruszczyńska, En- pnka nożna: Borucz, Szczu-

glis.z, Kubiak, Pogorzelska, Wel- rzyński, Cieślik, Suszczyk, Ka 
sing, Tomaszewska, Hajec, Szcza- szuba, Glimas, Jaśkowski, Wiśniew
wińska, Krawczyk, Felchnerowska, ski Dudek, Rajtar, Popiołek, Brei-
Łazarska. ter, Durniok, Szczepański, Szym-

Flont, Fronczak, Grochowski, kowiak, Majewski, Olszewski, Szy-
Lemkiewicz, Pindelski, Wleciał, kalskJ, Pulikowski. 
Woluch, Appenheimer, Faliszewski, Gimnastyka kobiet: Rakoczy, 
Łaszcz. Wilkówna, Kurzanka, Mar-K oszykówka: Rogowska, Ko- cińczak, Łakomska, świerzówna, 

walczyk, Parszniak, Wę,grzy- Horzonek, Szczerbińska . 
nowicz, Paprotówna, Kowalówka, Kolarstwo: Czyż, Królak, Wil-
Bajer, Dziak, Wilska, Mamińska, czewski. Gabrych, Sał.1ga, 
Moczarska. Dziadkiewicz, Osińska. Leśkiewicz 

Markowski, Ceglersld, Wójtowicz, 
Nicióski, Dąbrowski. Kamiński, Le- I 
lonkiewicz, Wężyk, Złotkiewicz, Pa-

Tenis· Ryczkówna, Radzio, 
K,•, intek, Piątek, Licis. 

wlak, Kwapisz, Zagórski, Będkow- wiośla1·stwo: Kieda, Starkiewicz, 
ski, Żyliński. · Jezierska, Kocerka. Lorenc, 

pływanie: Dobranowska, Mro- ':!omri.s, ,A.da.mik, Michalski, T ~odo-
zówna, Dzikówna, Proniewicz, I rowicz, ~zwarcer Zbigniew, Szwar

Gryszczykówna Urszula, Gryszczy-, cer, Edward, Jagodziński, Zarno
kówna Renata, Kowalska, Fijał- wiecki. 
kowska, Przyborowiczówna, Be- ---------------
mówna, Korecka. 

Grcmlov.rski. Dobrowolski„ Petru
sewicz, Goetz. Boniecki, Tołkaczew
ski, Procel. Ci~żki, Kuklok, Mrocz
kowski, .Jera. Wesołowski, Stelma
szyk, ,Jaśkiewicz. 

Boks: ll/Iusiał, Stefaniak, Kem
pa, Matloch, Grzelrik, Cebu

lak, Kukier, Brzeziński, Stec, Leiss, 

W Białe~ Rawskiei 
piękny pokaz 
tenisa stołowego 

W niedzie lę 5 bm. w Bia·lej Raw
skiej odbędą .się propagandowe UJ.

Letni - „MĄZ I ŻONA" - godz. 
20. 
Pozostałe teatry nieczynne. 

HI NA 
ADRIA - niewynne. 

Lekkoatletyka: Kuźmicka , Bre ·1~ ,· Wtozew - ~po· 1·n1·a gulanka. Il wicka, Koni- \J 
kówna, Minicka, Du11ska, Bocia- iuarsza'ft1181,3. druz·vna 
nówna, Gościniak, Gburkówna, H '' \ 
Ciach, Maciejakówna. l d 

Potrzebowski, Korban. Kiszka, gra W 0 zi 

wody !en isa sto
łowego. W zawo
riach ty€h wezmą 
udział najlepsi za
wodnicy i zawod
niczki woj ewódz
twa łód?:kiego jak 
Krygier. Su.pe ł. 

Szofel. Pacak, Ko
byłecki, Hajnry
chówna, .Juszc:i:a

BAJKA - Zaklęta narzeczona 
18, 20. 

BAŁTYK - ślub z przeszkodami -
16, 18, 20. 

GDYNIA - Program rozmaitości -
16, 17, 18, 19, 20, 21. 

MLODA GWARDIA - Biały kieł -
16, 18, 20. 

MUZA - Rozśpiewana dolina - 18, 
20. 

rOLONIA - Rodzina_sonnenbruc
ków - 16, 18, 20. 

PR~.liDWIOSNIE - Zabawna histo-1 
Ila - 18, 20. 

RE.;:URD - Bitwa Stalingradzka -
Il sei'ia - 18, 20. 

ROBOTNIK - Było to w maju 
- 16, 18, 20. 

~OJUSZ - Brunatna pajęczyna 
- 19. 

ST7i,<JWY - Wyspa skarbów - 18, 
20. 

ŚWIT - śpiewak nieznany - · 18, 20 
ROIHA - Złote jezioro - 18, 20. 
'l'A'I'f.Y - Zakazane piosenki - 16, 

18. 20. 
\H~OX\.NIARZ - Rodzina Sonnen

brucków - 16.30, 18.30, 20.30. 
WISŁA - Slub z przeszkodami 

16.30. 18.30, 20.30. 
WOLNOŚĆ - Nieezvnne 
ZACHĘTA S1'.n1ce wschodzi 

18, 20. 

Mach, I, Sidło, Lewicki, L. ipski, W d l · " · t t II l"" Ada k K. · k" t _. a szym c1ą„u mis rzos w 16 1 
. mczy •. rz?"zanows l, S atkie- drużyna łódzkiego Widzewa rozegra 

w1cz, Gr~J, Wazny,. J?uhl. ~t~v:-1 w niedzielę S bm. zawody z warszaw
czy~, WeJnberg, Kusm1;·ek_, L1p1ec, ską Spójnią. Będzie to spotkanie re
G~mcarczyk, J:?obraczynsk1, M!lew - wanżowe . Początek meczu o godz. 11, 
ski, Kaspr~yck1, Płonka , KuJawa, J na stadionie przy ul. Armii Czerwo· 
Leandowski. nej. 

I 

Z l'lacn Feliksa Dzierży1iskiego t~yruszyla z l/larszauy szu1Je1a . motorowa 
= meldunkami młodzieży polskiej dla lll Swiatowego Zlotu Młodych Bn
jotcników a Pokój w Berlinie. Sztafeta ta pr;;,ekaże na granicy w Sluł>icacit 

meld1mfri mloclzieży niemieckiej. 

kówna, Sykówna .. Sękówna, Lejków
na. Jabłońska, Wedmanówna i inni. 

Biała Rawska będzie po raz pierw 
szy świadkiem podobnych zawodów. 
Zawodnicy i zawodniczki zbierają 
się w dniu zawodów o godz. 8.15 w 
lokalu ŁKKF ul. Piotrkowska 67, 
skąd nastąpi wyjarzd. 

Filmy sportowe 
) można bezpłatnie 

\ WD~~~~!~~d~~łó~n~~~~~ I tctu Kultury Fizycznej podaje do 
\ wiadomości, że została otwarta wy-
pożyczalnia filmów niemych wąsko
taśmowych, krótkometrażowych o te
matyce sportowej (instruktażowo
wyszkoleniowe). 

Filmv są wypożyczane bezpłatnie. 
Do instytucji i orRanizacji nieposia
dających aparatów projekcyjnych 
może być oddelegowany na koszt za
mawiającego kinooperator GKKF 
wraz z aparatem. 

Wszelkie! informacji udziela Wy
dział Propagandy i Agitacji GKKF. 
Warszawa, Aleja Róż Nr 7, 

.NI' zU9 

JUŻ JEST 2:0. 
Bl'amkarz Borucz wyprężony ,ia.k 

struiia, próżno usiłuje obronić strzał 
napastnika węgierskiego. Piłka zna
lazła po raz wtóry drogę do siatld. 

l teraz 
piłka nozna 

na Spartakiadzie WP 
W dalszym ciągu letniej Sparta

kiady Wojska Polskiego a·ozipoczął 
się w środę 1 bm. 

e w WarS/laWie na 
stadionie CWKS 
turniej piłki noż
nej o mistmostwo 
Wojska Polskiego 
na rok 1951. 

W turnli.eju bie
rze udział sześć 
drużyn reprezten-
tujących okręgi: 
Warszarwa, Kra-
ków, Bydgoszcz, 

Wrocław oraz Maryna,vkę Wojenną i 
Wojska Lotnicze. 
Okręgi: warszawski, krakowski i 

wrocławski reprezentują II ligowe 
zespoły - OWKS (Lublin), OWKS 
(Kraków) i OWKS (Wrocław), a o
kręg bydgoski - mistrz kl. woj. 
OWKS (Bydgosecz). 

W pierwszym dniu turnieju roze
grano trzy spotkania, które przynio 
sly następujące wyniki: OW - Kra
ków - OW - Bydgoszcz 4:0 (1:0), 
Wojska Lotnicrze - OW - Wrocław 
- 2:2 (2:2) i OW - Warszawa - Ma 
rynarka Wojenna - 4:0 (2:0). 

SOBOTA, 4 sierpnia 1951 r. 
13.30 Muz.vka dla wszystkich. 

14.30 Reportaż. ł4.50 Koncert or
kiestry szczecińskiej rozgłośni P.R. 
15.30 Audycja dla dzieci. „W pier
wotnej puszczy" - słuchowisko wg. 
książki Wandy Wasilewskiej. 16.00 
Utwory na altówkę. 16.20 Program 
lokalny. 17.05 Reportaż. 17.15 Kon
cert rozrywkowy. 18.00 „Jelonek i 
syn" - odc. pow1esc1 Stanisława 
Wygodzkiego. 18.15 Program lokal
ny. 19.00 Koncert muzyki ludowej. 
19.25 Audycja literacka. 20.26 Wia
domości sportowe. 20.30 „Pr7.y so, 
bocie po robocie". 21.45 Piosenki w 
wyk. Rosity Serrano i Tino Ross t. 
22.00 Muzyka i aktualności. 22.30 
Koncert orkiestry krakowskiej roz~ 
głośni P.R. 23.10 Koncert. 

388) 
Przez nm1~ent zamarzyła jej. się chm11r-1 Gdyby n.apisa~a do ni~go. jedno tYlko slów 

na t_warz ~rzjrs~tofa G.or~ysk1ego - ta- ko, przy1cchałby po 111ą 1 otoczyłby i j ą i 
ka, Ja~ą miał, kiedy w1dz1ała ~o po r~z I Elżbietkę najtroskliwszą opieką, zapew
ost~tn!. Koch_al~ go chyba„. A Jednak me niłby im nie tylko dostatek, ale i zbyrek. 
zm1emła swoJeJ decYZJ!. T d k. A . 

. e na ·ze nna wie z własnego do-
- I może dlatego to dziecko stało mi ;wiadczenia, że zbytek nie zawsze daje 

się jeszcze droższe„. ponieważ cierpiałam szczęście. Pamięta, Że drogo zapłaciła za 
już przez nie! - Anna odwróciła glowę i · · · 1 te m1es1ące, Ja {ie spędziła w złotej klatce 
bardzo delikatnie pocałowała malutką u Karwicza. Nie zbytek też chciałaby za-

Młoda matka jak zaczarowana spoglą-1 dającą z zachwytem na swoJe maleństwo, 
da na małe, przedziwne stworzenie. Bar- pomyślał. 

rączkę dziecka„. ' pewnie swojemu dziecku, ale wychować 
Mijały dnie, a ona wciąż jeszcze nie u- je na wartościową, dzielną dz·iewczynę -

iniała nacieszyć się swoin1 szcz~ściem. Ma- lepszą, niż ona. dz.o ostrożnie dotyka wskazującym ipal- - Oto jest najpi<;:kniejszy obraz, jaki 
cem dłoni dziecka. I znów serce jej zalc:wa stwarza życie. Obraz, który utrwalony na 
fala czułości, bo palce male11stwa jak gd~r pł6tnie, nar,:ywalby się: „Macierzyństwo". 
by zacisnęły się dokoła jej palca. To j.-:st Podszedł do łóżka. Spoza szkieł przy
tylko zwykły odruch. Ale młodej egzalto jaźnie zabłysły jego mądre oczy. 

la Elżbietka była dla niej źródłem nieu
stannego szczęścia. Raz wraz odkryw;1 ła 
w niej jakieś szczegóły, które nap,aw'.l!y 
ją dumą i radością. 

wanej matce wydaje się, Że to jest więcej, - Jest pani zadowolona? Ale jej szczęście macierzrńs~'ie przy-
niż odruch. Że w ten sposób ona i dziec- Zadowolona? Czy słowem tym da się ćmiewała chmurka, która z dnia na dzi:d1 
ko zawarli mi\dzy sobą pakt wiecznej określić uczucie, jakie ją dosłownie obez- gęstniała i stawała się bardziej niepokoją
miłości - najpiękniejszy sojusz miłośc; i władniło, tak że Anna ma oczy pełne lez. cą. 

przyjaźni. - Jestem~ doktorze, bardzo szczę.qi- Zasoby materialne Anny, mzczuplone 
- Będzie się nazywała Elżbietka„. El- wa. tak fatalnie przez tragiczny wypadek, ja-

żunia„. - znów dotknęła końcami pal- - Więc nie żaluie ipani swojej ofiary? ki spotkał Wacława Pólrotę, byly już na 
ców 111ale1l.kich paluszków swojej córecz- - spytał cicho doktór. wyczerpaniu. Został jeszcze jakiś mizerny 
ki. Ofiary! Prawda, zapom11iała o tym! Te- pierścionek z szafirkiem, jakaś malutka, 

W drzwiach sta:nął doktór Twerga. Je- śli to dzi.ecko p~y~zło na świat, to ty l~rn cienka bransolc;tka. A. co ~ię stanie, jeśli 
go :pergaminowo ż6łta twarz rozjaśniła dlatego, ze ona ·maiąc do wyboru porr:1ę- Anna sprzeda 1 te drob1azg1? 
się. dzy nim, a mężczyzną, którego kochała, I Tam daleko, w Łodzi, mieszka bogaty 

Patrząc na młodziutką matkę, spoglą- wybrała dziecko. fa bry kant, który jest ojcem jej dziecka. 

- Elżbietkę będę musiała wychow;<Ć 
sama„. Tylko sama.„ Ale gdzie znaidę 
na to Środki? - zastanawia się Anna. 

Niezarridna, niepraktyczna Anna od
bywa walną naradę z Dębiszową. D~bi
szowa jest w kłopotach pieniężny.eh, bo i 
sama musi się utrzymać i pomagać córce 
w Zamościu. Anna wie o tym. I chociaż 
Dębiszowa nieraz i nie dwa zapewnia ją, 
że w og6le nie liczy na komorne, Że uwa
ża to po prostu za swój ludzki obowią
zek, żeby dać dach nad głową samotnej 
kobiecie z dzieckiem, Airna jest zbyt am
bitna, ażeby korzystać z jej uczynności. 

(D. c. n.) 
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